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Możemy dostarczyć Wielebnemu Duchowieństwu:
Przaśnych Opłatków do Komunii,
Przaśnych Opłatków na Hostye,
Przaśnych Chlebów Komunijnych, 

Używanych w Świętej Eucłiarystyi w Kościołach Katolickich. 
PIECZONE ELEKTRYCZNOŚCIĄ.

Prosimy pisać po Katalog Nr. 115, pod adresem:

The Sisters of Bethany,
Prosimy pisać po angielsku. iCKIE, PENNSYLVANIA,

Pierwszy Polski Zakład

INTROLIGATORSKI, 
812-14 MILWAUKEE AV., róg HADDON, 

CHICAGO, ILL.
podejmuje wszelkie oprawy książek, to 
jest nakłady całe lub pojedyncze, jako to: 
książki biblioteczne, do nabożeństwa, nu­
ty, książki szkolne i t. d. po cenach u 
miarkowanych. Każda robęta wykonana 
w naszej pracowni będzie gustowna 1 
trwała, za co ręczymy naszym klientom.

OLSZOWY I SPÓŁKA,
812-814 Milwaukee Ave. 

CHICAGO, ILL.

Mid-Winter Sale
SUITS and OVERCOATS
At $10°° = $12°-= $1500

GET THE 
UNION LABEL ™Armitagl

Milwaukee & Armitage Aves.

Telefon Monroe 1298. 
.TEŻELl CHCEC1E

kupić lub sprzedać property, grunt lub far 
inę, albo pożyczyć pieniędzy na budo­

wę lub zakupno, to zg ście się do 
nas my wam najlepiej usłużymy

A. J. Kowalski & Sons,
625 Noble ul., Chicago.
JAN KOWALSKI, 

agent ubezpieczenia od ognia członek 
Fire Underwriters Association.

Asekurujemy od ognia w najlepszych Kom­
paniach. w yrabiamy ws/.elkie 
papier* legalne.

Artystyczne (Trenowanie i Dekorowanie 
Freskiem i Tapetami

MAX BROCHOCKI,
Malarz i Dekorator.

Wykonuje wszelkie roboty w zakres malarski 
wchodzące.

595 Holt Ave., - CHICAGO.

F
WE SAY 

They are 
worth I 

MuchMore. 
Don't Delay, 
See Them.

Wykonujemy w naj­
nowszym etylu i naj­
modniejszych pozy- 
cyacb. Ślubne fotogra­

fie wykończamy z wielką akuratnością; nawet 
w dni pochmurne i deszczowe wykonujemy foto­
grafie pod gwarancyą. Jedyna galerya, która po­
siada światło Rembleta. Ceny zniżone dla grup, 

towarzystw i dzieci.

Extra dla nowożeńców:
Dajemy jako prezent piękny portret 

wielkości 16x20.
St. Adamkiewicz & Co.,

właściciele zakładu fotograficznego

AMERICAN PHOTO ART STUDIO,
685 Milwaukee Avenue,

— pomiędzy Augusta i Noble ulicami.—

FRANK KLAJDA
Cieśla. Budowni zy i Kontraktor.

Wykonuje wszelkie roboty szybko, 
starannie i po bardzo niskich cenach.
595 Dickson ul. Tel. Polk 225

Przedsiębiorca pogrzebowy 
i balsainator.

Wypożycza powozy na pogrzeby, chrzciny, i t. p.
318 N. Carpenter ulica.

Telefon Monroe 945.
--------Otwarte w dzień i w nocy.—------

Lecznica Krakowska,
576 Milwaukee ave., na piętrze.

Leczenie: Gorącem powietrzem, Wibracyą, Ele­
ktryką, Massowaniem, Gimnastyką, Hydropaty^, 
Suggestyą, Kąpielami ziołowemi i mineralnemi.

Władysław Krupa,
Telefon: Folk 1030. Właściciel Zakładu.

Spółka Młodzieży Polskiej 
poleca Szanownej Publiczności 

swój wielki SKŁAD OBUWIA 
pod firmą

‘The Grand Shoe Co.’’
865 Milwaukee ave-,

pomiędzy Division i Ashland ul.

W tym składzie sprzedaje się trze­
wiki modne i trwałe dla mę-czyzn, 
dam, młodzieży i dzieci po cenach 
umiarkowanych.
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ODEZWA
do Sz. parafian św. Stanisława Kostki 

i wszystkich Braci i Sióstr dobrej woli.

Szanowni Bracia i Siostry w Panu!
■ Noc z 2i na 22 grudnia ’06 wstrząsnęła całą na­

szą okolicą, dotknęła do głębi serca nasze, a ciężki 
smutek owładnął nas, kiedy o y22 w nocy zerwani 
ze snu ujrzeliśmy gmach szkoły naszej parafialnej 
w płomieniach.

W pierwszej chwili zdawało się, że pożar do­
strzeżony w dolnej części gmachu, da się łatwo opa­
nować i skończy się wszystko na przerażeniu tyl­
ko, bo przecież gmach murowany, pięć piętrowy, z 
poprzecznemi ścianami z cegły, nie tak łatwo uleg­
nie zniszczeniu. Tymczasem stało się inaczej, bo 
w godzinę później już cały gmach objęły płomienie, 
a o godzinie 3*ciej runął dach i wieże, — pozostały 
tylko zgliszcza i okopcone, ogniem i wodą znisz­
czone mury jako smutny szkielet byłego gmachu.

Dzięki jednak Najwyższemu, że w obec rozsza­
lałego żywiołu ognistego, pochłaniającego wszyst­
ko, nikt z ludzi życia nie postradał. Na najwyż- 
szem piętrze spoczywało w śnie spokojnym 67 
Sióstr nauczycielek, które jednak w sam czas przez 
patrolującego policyanta p. Fr. Lorenca obudzone, 
wszystkie szczęśliwie schodami bezpieczeństwa 
zeszły na podwórze i schroniły się w kościele, — 
straciły jednak wszystko oprócz ubrania jakie 
przywdziały na siebie uchodząc z budynku z ży­
ciem.

Dzięki Najwyższemu i za to, że odwrócił od 
nas dalsze nieszczęście, bo gmach nowo-budujący 
się, zupełnie przylegający do zniszczonego pożarem 
pozostał nietknięty, oraz ocalał nam kościół i inne 
zabudowanie.

Gmach szkolny zniszczony przez pożar wybu­
dowano w roku 1889, razem ze wszystkiemi ulep­
szeniami kosztował $135,000. Umeblowanie i wszel­
kie sprzęty szkolne i domowe przenosiły wartość 
■$30,000.

Ubezpieczenie wynosi na tę całą stratę wyrzą­
dzoną nam przez pożar $61,000. Ponosimy więc stra 
ty przeszło $100,000.

Spłonął gmach szkolny, spłonęły urządzenia i 
wszelkie zasoby długich lat pracy, a 3800 dzieci 
zostało pozbawionych przytułku szkolnego.

Otóż w obec tego nieszczęścia jakie nas do­
tknęło, w obec tej ogromnej straty jaką parafia na­
sza pohiosła, odzywam się przez łamy niniejszego 
pisma do współczujących Braci i Sióstr, by nas w 
tern nieszczęściu wspomogli dopomagając nam, 
przez dobrowolne ofiary o ile kto może, do wznie­
sienia z gruzów nowego gmachu szkolnego.

Szkoły nasze parafialne to twierdze naszej na­
rodowości, naszej religii, i nikt nie powinien skąpić 
na ten cel i czynnik tak ważny w naszej przybranej 
ojczyźnie.

My wszystko co w naszych siłach czynić bę­
dziemy, abyśmy jak najprędzej wznieść mogli nowy 
gmach szkolny, lecz bez bratniej północy i ofiarno­
ści nic uczynić nie zdołamy, dla tego prosimy o ofia 
ry i najdrobniej size, które z wdzięcznością przyjmie 
my, a do Boga modlić się będziemy, by wynagro­
dził ofiarodawców.

Wasz brat i sługa
Ks. Fr. Gordon, C. R.

proboszcz parafii św. Stanisława Kostki.
31 Ingraham ulica.

OFIARY NA SIEROTY.
Dwór Katolickich Leśniczych z par. N.Mary i P.
Anielskiej ■$ 6.90
Grześ Michał 5.00
Wiśniewski Józef 2.00
Nowicki Stanisław 2.00
Grabarski W. 5-oo
Mazur Jan 1.00
Jakubowski Marcin, Grand Rapids. 1.00
Grzela Katarzyna 1.00
Szczepaniak M. Glen Lyon, Pa. 3-oo
Tyma Marya, Boclus, Neb. 1.00
S. K. •25
63 Róża IV Drzewo. 2.50
27 Róża III Drzewo. 4.00
Stan. Bentley, Coal Port, Pa. 1.00
Na srebrnem weselu u państwa Franciszka
i Katarzyny Michela, zebrano na Sieroty 14.00
Na zaręczynach p. Stanisława Kasperskiego,
złożono za inicyatywą p. Stan. Dorrjbek. 530

Wszystkiem ofiarodawcom zasyła serdeczne
Bóg zapłać, Ks. Fr. Gordon, C. R.

----------- o-----------
Nadzwyczajny Podatek na Pośmiertne.

Cyrknlnrz Nr. 2#.
Do wszystkich Członków i Członkiń Macierzy Pol­
skiej przyjętych przed dniem igo lipca, 1906 roku.

Zawiadamiem niniejszem, że na dniu 23go lip­
ca, 1906, Zarząd Główny Macierzy Polskiej roz­
porządził, aby stosownie do przepisów Konstytu- 
cyi naszej, wszyscy członkowie i wszyscy człon­
kinie Macierzy Polskiej, przyjęci przed dniem Igo 
lipca, 1906 roku, złożyli tytułem nadzwyczajnego 
podatku na pośmiertne, sumę dwadzieścia pięć 
(25) centów w miesiącu styczniu, 1907 roku, na 
pokrycie pośmiertnego, przypadłego skutkiem 
śmierci śp. Józefa Pasko z Oddziału Xgo.

IZ braterskiem pozdrowieniem,
W. J. Jóźwiakowski,

Sekretarz Główny Macierzy Polskiej.
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Macierz Polska w Stanach Zjednoczonych
AMERYKI PÓŁNOCNEJ,

p. o. Najśw. Maryi Panny Królowej Korony Polskiej
Organizacya łącząca młodzież polską obojga płci w pra 

each naukowych, patryotycznych i bratniej pomocy dla podnie­
sienia ducha moralności i dobrobytu w społeczeństwie a szcze­
gólnie między młodzieżą polską.

Założona dnia Igo października, 1897 roku.
Inkorporowana przez Stan Illinois, dnia 4go września, 1903 r.

Obdarzona Błogosławieństwem Ojca św., Piusa X, dnia 
30-go czerwca, 1906 r.

BIURO generalne:
141-143 W. Division St. Chicago, Illinois

ZARZĄD GŁÓWNY;
KS. FRANCISZEK GORDON, C. R., Moderator. JULIAN 

SZCZEPAŃSKI, Prezes. MAKSYMILIAN BROCHOCKI, 1 
Wiceprezes. ROZALIA KOPPA, II Wiceprezeska? WINCEN­
TY J. JÓŹWIAKOWSKI, Sekretarz Główny. WŁADYSŁAW 
SZTANKA, Skarbnik. JULIAN J. NEJMAN, Dyrektor. FE­
LIKS AUGUSTYNOWICZ, Dyrektor. KAZIMIERZ B. CZAR­
NECKI, Dyrektor. FRANCISZEK SIATKOWSKI, I Mar­
szałek. JAN NIEMIEC, II Marszałek.

KS. FELIKS ŁADOŃ, Redaktor. Dr. BOLESŁAW KLARKOW- 
SKI, Lekarz Główny. LUDWIK JANKOWSKI, Dyrygent 
Muzyki i śpiewu. TEOFIL GORDON. Asystent Sekretarza 
Głównego. IGNACY CIESIELSKI, Bibliotekarz i Zarządca 

Klubu.
----------------- O-----------------

Godziny oflsowe Sekretarza 1 Skarbnika Głównego w Biu­
rze Generalnem:

W każdy poniedziałek i w każdy piątek od godziny 7-mej do 
B-tej wieczorem.

Klub Macierzy Polskiej, dla członków organizacyi otwarty 
co wieczór, od godziny 7-mej do 10-tej. W niedziele, od go­
dziny 3-clej popołudniu.

Do Macierzy Polskiej może należeć każdy Polak lub Polka 
religii rzymsko - katolickiej, liczący lub licząca mniej niż 
45 lat wieku swego.

Nowe oddziały Macierzy Polskiej formować się mogą za 
porozumieniem się ze Zarządem Głównym Macierzy Polskiej. 
Osoby chcące się zająć organizowaniem nowego oddziału mu­
szą otrzymać na to pisemne pozwolenie od Zarządu Głównego 
Macierzy Polskiej, który udzieli odpowiednich lnstrukcyl, a po 
uformowaniu oddziału i załatwieniu formalności, wyda dyplom, 
na mocy którego oddział otrzyma prawa 1 przywileje organi­
zacyi.

Każdy nowo-wstępujący składa przed formalnem złoże­
niem przysięgi następujące opłaty: wstępne stosownie do wie­
ku, za odznaki, za kwltaryusz, za konstytucyą 1 podatek mie­
sięczny regularny, za czas od chwili przyjęcia go na posiedze­
niu przez głosowanie. Opłaty wstępne są następujące: do lat 
15 nieskończonych 50c.: 16: 60c.; 17: 70c.; 18: 80c.; 19. 90c.; 20: 
$1.00: 21: $1.10; 22: $1.20; 23: $1.30; 24: $1.30; 24: $1.40; 25:
$1.50; 26: $1.60; 27: $1.70; 28: $1.80; 29: $1.90; 30: $2.00; 31:
$2.20; 32: $2.40; 33: $2.60; 34: $2.80; 35: $3.00; 36: $3.20; 37:
$3.40; 38: $3.60; 39: $3.80; 40: $4.00; 41: $4.40; 42: $4.80; 43:
$5.20; 44: $5.60; 45 nieskończonych: $6.00.

Kwltaryusz 10c. Konstytucyą -jc. Odznaki dla mężczyzn 
$1.00. Odznaki dla pań $1.25. Podatki: regularnie co miesiąc 
na fundusz obrotowy 10c., assesment regularny na pośmiertne 
w marcu, w czerwcu, we wrześniu 1 w grudniu po 25c.

Po każdym wypadu śmierci członka M. P., Zarząd Główny 
naznacza nadzwyczajny assesment 25 centów na każdego człon­
ka, na pokrycie opłaty pośmiertnego I ogłasza w organie Ma­
cierzy Polskiej w którym miesiącu ma być ten assesment o- 
płaconym. Assesment nadzwyczajny nie może być nakładany 
na miesiące, w których przypada assesment regularny, ani też 
dalej jak na miesiąc styczeń w roku następnym za wypadek 
śmierci w roku bieżącym.

» » *
Oddziały podwładne mają prawo ustanawiać dla siebie 

wsparcie w chorobie i w tym celu ustanawiać dla siebie podatki.
« • •

W przypadku śmierci członka Macierz Polska płaci spad­
kobiercom za każde trzy (3) miesiące przynależności członka 
do Macierzy Polskiej i opłacenie wszystkich podatków, sumę 
$25.00, stopniując aż do wysokości: $350.00 biorąc jako podstawę 
w obliczaniu wysokości pośmiertnego opłacone assesmenta 
kwartalne.

Posiedzenia i Sekretarze Oddziałów M. P.

NA STANISŁAWOWIE:
Oddział I., św. Kazimierza Królewicza, (starszych). W 1-szy 

piątek miesiąca, w hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Divi­
sion ul. Ignacy Bogucki, 80 W. Division str.

Oddział II.. św. Michała Archanioła, (młodzieńców). W 
1-szy Poniedziałek miesiąca, w hali Macierzy Polskiej 141 -14$ 
W. Divison ul. Stanisław J. Tworek, 610 Holt str.

Oddział III., św. Franciszka Serafickiego (młodzieńców). 
W 1-szy wtorek miesiąca, w hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 
W. Division ul. Franciszek Schulist, 662 Dickson str.

Oddział IV., św. Jana Kantego, (młodzieńców). W 1-szy 
czwartek miesiąca, w hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Di­
vision ul. Jan Kozłowski, 840 Girard str.

Oddział V., św. Stanisława B. i M. (młodzieńców). W 2-gl 
poniedziałek miesiąca, w hali Macierzy Polskiej. 141 - 143 W. 
Division ul. Jan Kiellas,817 Marshfield ave.

Oddział VI., św. Stanisława Kostki, (chłopców). W 4-ty 
piątek miesiąca, W hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Divi­
sion ul. Bernard S. Górski, 141 W. Division str.

Oddział XII., św. Kingi, (niewiast). W 3-ci piątek miesiąca, 
w hall Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Division ul. Panna Łu- 
cya Mucha, 152 W. Blackhawk str.

Oddział XIV., Najśw. Im. Maryi (chłopców). W 3-cl czwar­
tek miesiąca w hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Division 
ul. Zarządca Oddziału: Julian J. Nejman, 62 Bauwans str.

Oddział XVIII., św. Heleny (niewiast). W 2-gl piątek mie­
siąca, w hal Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Division ul. Panna 
Franciszka Domek, 35 Sloan str.

Oddział XIX., św. Anny, (niewiast). W 3-cl poniedziałek 
miesiąca, w hali Macierzy Polskiej 141 - 143 W. Division ul. 
Panna Rozalia Górska, 141 W. Division str.

Oddział XX., św. Agnieszki, (dziewcząt). W 3-clą środę 
miesiąca, w hall Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. Division ul. 
Zarządczyni Oddziału: Panna Wiktorya Menkicka, 69 Cleav­
er str.

Oddział XXII., St. Moniuszki, (męski). W pierwszą środę 
miesiąca wieczorem, w hali Macierzy Polskiej, 141 - 143 W. 
Division ul. Bronisław Krupski, 574 Noble str.

ŃA MARIANOWIE:
Oddział VII., św. Alojzego (starszych). W 2-gi piątek mie­

siąca, w hali szkolnej. Piotr H. Tadelski, 690 N. Ashland ave.
Oddział VIII., św. Floryana, (młodzieńców). W 1-szy piątek 

miesiąca, hali szkolnej. Jan Domrzalski, 877 N. Wood str.
Oddział IX., Królowej Jadwigi, (niewiast). W 1-szy ponie­

działek miesiąca, hali szkolnej. Panna Marya Olszewska, 37 
Blanche str.

W CRAGIN:
Oddział X., św. Jacka, (mężczyzn). W 2-gi poniedziałek 

miesiąca, w hali parafialnej. Aleks. Kowalski, 1302 N. 53rd Ct.
Oddział XVI., św. Bronisławy, (niewiast). W 1-szy ponie­

działek miesiąca, w hali parafialnej. Panna Rozalia Kowal­
ska, 1309 N. 57-th ave.

W AVONDALE:
Oddział XI., św. Wojciecha B. i M. (Młodzieńców). W 1-szą 

środę miesiąca, w hall parafialnej. Stanisław Jaroszewski, 806 
West George str.

Oddział XVII., św. Elżbiety, (niewiast). W 2-gą niedzielę 
miesiąca, w hali parafialnej. Panna Helena Trochowska. ltiłl Drake av

NA KANTOWIE:
Oddział XV., św. Cecylii (niewiast). W 3-cią środę miesią­

ca w hali parafialnej. Pani Marta Kwasińska, 126 Front str.
W WEST HAMMOND, ILL.

Oddział XXI., św. Jerzego (męski). W 3-cią niedzielę mie­
siąca, po południu, w hali szkolnej św. Andrzeja Ap. Józef 
Miotka, sekretarz, 343 W. 155 str., Hammond. P. O. Ind.
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Urztędowe sprawozdanie z obrotu funduszów 
Macierzy Polskiej.

Przychody w miesiącu Grudniu 1906.
Sprrawozdanie Sekretarza. Sprawozdanie Skarbnika,

Nr. Ood- Data otrzym. Wykaz Nr. Od- Data otrzym. Suina
działóów. listy opłat. pieniędzy. działów. przekazu. pieniędzy

I 14 Grud. $54.55 I 14 Stycz. $54.55
III 10 30.20 11 21 Grud. 30.20

IIII 11 kk 29.25 III 28 “ 29.25
IW 12 24.70 IV 13 “ 24.70
W 20 38.15 V 11 Stycz.

11 “
38.55

VII 26 41.40 VI 41.40
VIII 20 24.50 VII 28 Grud. 25.55

VIIII 14 33.90 VIII 17 ' “ 33.90
IXX 10 44 58.20 IX 7 58.20
x< 19 12.40 X 28 “ 12.40

XII 11 44 11.40 XI 21 “ 12.70
XIII 26 104-05 XII 28 “ 104.05

XI w 26 47.60 XIV 21 “ 47 60
XW 26 57.05 XV 28 “ 57.05

XVII 1 9. SO XVI 14 “ 9.80
XVIII 17 11.20 XVII 21 “ 11.20

XVIIII 28 U 24.75 XVIII 28 “ 24.95
XIX< 29 44 41.05 XIX 4 Stycz. 41.55
xx< 2 i 37.65 XX 28 Grud. 37.65

XXII Nie nadesłano XXI Nie nadesłano.
XXII 12 Grud. 11.95 XXII 17 Grud. 11.95

WrócoDna Poź. Oddz. VI. 1.51 Wzróc. Pożyczka Oddz . VI 1.51
Procennt z Maryanowa 160.90 Procent z MaryaDowa 160.90
Raz emu..
Kasa.......

..$ 866.16
8,374.30 Razem...

Kasa.......
..$ 869 61

8,370.85
Suma .. 9,240.46 Suma.... .. 9,240.46

Wydatki w miesiącu Grudniu.
Nr.. Data Suma Nr. Sumaprzekaazu przekazu kwitu wypłacenia

419 10 Grud. $ .50 419 10 Grud. $ .50420 10 2.00 420 10 “ 2.00
421 17 1.00 - 421 17 “ 1.00
422 21 1.00 422 21 •“ 1.00
4 3 21 .50 423 21 “ .50
424 21 5 00 424 21 “ 5.00425 21 3.00 425 21 “ 3.00426 21 3.00 426 21 “ 3.(0427 21 9.00 427 21 “ 9.00
428 21 18.00 428 21 “ 18.0 •
429 21 *.50 429 21 “ 4.50
430 21 10.40 430 21 “ 10.40
431 21 * 30.75 431 21 “ 30.75
432 21 3.00 432 21 “ 3.00
433 21 9.10 433 21 “ 9.10
434 21 2.< 0 434 21 “ 2.00
435 21 50.00 435 29 “ 50.00
436 21 .50 436 22 “ .50
437 21 44.00 437 29 “ 44.00
438 21 17.00 438 12 Stvcz. 17.00
439 21 9.00 431) 14 “ ‘ 9 00440 21 2.0 i 410 11 “ ’ 2.00
441 21 3.75 441 11 “ 3.75
442 21 3 75 442 11 “ 3.75
443 21 2.0 ) 443 12 “ 200444 2i 7.00 444 8 “ 7.00445 21 5.00 445 7 “ 5.00446 26 u 104.50 446 12 “ 104.50
447 29 18.00 447 12 “ 18.00
448 29 ii 7.65 448 14 “ 7.65449 29 3.36 449 J1 “ 3.36
450 29 4.90 450 11 “ 4.90451 29 ii 4.90 451 11 “ 4.90452 29 u 1.51 4'2 31 Grud. 1.51
453 29 90.00 453 19 Stvcz. 90.0045 i 29 2.50 45l 6 “ 2.50455 29 2.50 455 6 “ 2.50456 19 2.50 456 6 “ 2.50457 29 i> .50 457 6 “ .50458 29 3.75 458 11 “ 3.75459 29 84.75 459 19 “ 84.75460 29 8.00 460 19 “ 8.00461 29 24 50 461 19 “ 24. 0

Suma....... .......  $610.57 Suma .... $610.57

Zestawienie za miesiąc Grudzień.
Kasa... 
Wydatkii.

....$9,240.46
610.57

Kasa ...
Wydatki

... .$9.240 46
.... 610.57

Pwzostiaje . - 88,629.89 Pozos taję.................... S8.629.89

IF. J. Jóźwiakowski, Sekretarz. IV Sztanka, Skarbnik.
Julian Nejman, )
F. Augustynowicz, > Dyrektorzy.
K. B. Czarnecki, )

■O

INigdy o innych nie mów źle; gdy o tobie źle 
mówiią, staraj się swojem życiem i dobrymi uczyn­
kami dowieść, źe się mylą.

NOWI CZŁONKOWIE.

Nr‘ Gen. Oddz. Nr. książ.

2359 Franciszek Goliński u 58
2360 Stanisław Wisowaty li 215
2361 Franciszek Strzyżewski 21 37
2362 Szymon Klaczyński 21 38
2363 Bronisława Kowalska 12 227
2364 Jadwiga Niklas i5' 83
2365 Katarzyna Walczykiewicz 15 84
2366 Stanisława Czapp 15 93
2367 Zofia Pytel 15 94
2368 Jan Bratka 14 137
-2369 Leon Romca 14 138

Win. J. Jóźwiakowski,
Sekr. Główny.

--------o--------
Obchód ąątej Rocznicy Powstania Styczniowego.

W niedzielę, dnia 2ogo stycznia, b. r., odbył 
się w Sali Macierzy Polskiej, uroczysty obchód 
rocznicy powstania z roku 1863 przy następują­
cym programie:

1. Modlitwa.
2. Przemówienie przewodniczącego p. Kazi­

mierza Neumana.
3. Fortepian: „Co krok, to piorun.” J. Ponie- 

ckiego ,Biały mazur” W. Osmańskiego. Panna Anna 
Skinger.

4. „Pieśń myśliwców” E. Weidemana. Pdwój- 
ny kwartet Kółka Dramatycznego ze Stanisławowa.

5.. Deklamacya: Opowiadanie Sobolewskiego 
(Mickiewicza „Dziady” Cz. III.) p. Czesław Żu­
ławski.

6. Śpiew: „Życzenie”, I. Skowrońskiego, 
Panna Marya Dobrocka.

7. Mowa. Wiel. ks. Stanisław Świerczek.
8. Fortepian: „Rapsodya Węgierska”, Liszta. 

Panna Aleksandra Stachowska.
9. Deklamacya: „W roczncę powstania”, p. 

Józef Łasecki.
10. Fortepian: Panna Aleksandra Stachowska.
11. Śpiew: „Hej te góry, nasze góry” Kierufa. 

Podwójny kwartet Kó’ka Dramatycznego ze Sta­
nisławowa.

12. Fortepian: „życie - gonitwa” panna Ce­
cylia Kowalska i panna Anna Kucharska.

13. Deklamacya: pan Szczepan Kolanowski.
14. Słówko przewodniczącego.
15. Zakończenie. „BOŻE COŚ POLSKĘ”. 
„Dziennik Chicagoski” w swej recenzyi o ob­

chodzie ogłosił, źe
„Szczególniejszą uwagę zwróciły na się numery 
następujące: solo na fortepianie p. Anny Skinger, 
śpiew kwartetu Kółka Dramatycznego ze Stani­
sławowa, śpiew ,p. Maryi Dobrockiej, którą okla- ' 
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skami zmuszono do ponownego występu, solo na 
fortepianie p. Aleksandry Stachowskiej. — Od­
czyt Wiel. ks. Stanisława Świerczka, o naszych 
wadach narodowych, oraz o naszych zaletach, 
zdolnościach i o drodze- do wolności, nastroił ze­
branych powaźnie i szczere pozyskał uznanie, 
wreszcie przemówienie o naszej młodzieży prze­
wodniczącego wieczorku p. Kazimierza Neumana 
długotrwałymi nagrodzono oklaskami.

Hymnem „Boże coś Polskę” zakończono przy­
jemny i piękny choć skromny wieczorek.”

------------- o-------------- 
A POTEM?

Za, dawnych, bardzo dawnych czasów żył mąż 
pobożny, wierny sługa Chrystusów, Filip Nereusz, 
po bogobojnem życiu w poczet świętych zaliczony. 
Razu pewnego przyszedł do niego młodzieniec ho­
ży i bardzo uradowany mu opowiadał, iż na usilne 
prośby rodzice wreszcie pozwolili, żeby się uczył 
prawa. i

— „Otóż teraz” — rzekł młodzieniec — „kiedy 
się spełniły gorące życzenia moje, całej, dołożę pra­
cy, żadnego nie uleknę się trudu, abym rychło i z 
pomyślnym skutkiem ukończył nauki.

(Filip święty nie zwykł był wiele mówić, więc 
i tym razem zapytał się lakonicznie młodzieńca: 
„A potem?”

— “Potem zostanę adwokatem!” — wesoło
odrzekł zapytany.

I — „A potem?” — zagadnął spokojnie mąż 
święty. — „Potem" — odparł młodzieniec — „po­
tem będę załatwiał wiele spraw zawiłych ; nauką i 
gorliwością w pełnieniu obowiązków zawodu swego 
nabędę sławy i wziętości; ludzie cisnąć się będą do 
mnie ze sprawami”.

— „A potem ?" — znów lakonicznie odezwał się 
święty. — „Potem” — odpowiedział młodzieniec— 
„potem złożę piękny majątek zbuduję dom okazały 
przy ulicy głównej, kupię konie i bez troski będę wy 
wygodnie i swobodnie. To też i beztroski będę wy­
glądał starości, a koniec życia przepędzę w spoko­
ju, zwracając się z przyjemnością ku dniom minio­
nym, ku młodości spędzonej na naukach, ku gorli- 
weji pracy w zawodzie, która mi zjednała wziętość 
i poważanie u ludzi i dostarczyła środków do za­
spakajania życzeń moich.”

— „A potem ” — zagadnął ze zwykłym spoko­
jem mąż sędziwy marzącego o szczęściu młodzień­
ca. —,,A potem" —odrzekł zapytany znacznie wol­
niej i rozważniej — „potem.. a prawda, potem... 
umrę."

Na to mąż święty podniósł głos i z całym 
przyciskiem grozy raz jeszcze zapytał: „A potem?" 
Młodzieniec który na każde poprzednie „A potem?" 

od razu gotową na ustach miał odpowiedź, a tylko 
nad przedostatniem nieco się był namyślał, teraz 
znów tymi samymi zapytany słowy, zamilkł. Twarz 
jego jeszcze przed chwilą żywą pałającą radością, 
nagle spoważniała. Znać w głębi duszy jego wielka 
odbywała się przemiana; w sercu1 budziły się nowe 
uczucia, do głowy cisnęły się myśli pełne powagi i 
grozy. Jakie? — Łatwe do odgadnienia. Na imię: 
Śmierć — grób!; a poza grobem przestwór, na któ­
rego wspomnienie mąci się i w najpotężniejszym 
rozumie: wieczność!

Młodzieniec stał zamyślony, poważny; w tej 
chwili dojrzewał na męża; zrozumiał pytanie świę­
tego tak zwięzłe i jednostajnie powtarzane, a z 
niem i ostateczny cel życia.

-----------o-----------
NIE JESTEM JA MAŁA.

Nie jestem ja mała,
Bym próżnować miała.
Umiem podać wodę,

I Braciszka powiodę,
Lalkę pokołyszę
I O joż napiszę.
Nie jestem ja mała,
'Bym długo leżała, 
Ubieram się sama 
Więc mię kocha mamaL

Jadwiga S.
-----------o-----------

MYŚLI.
Prawdziwie wielkim, jest ten, który ma wiele 

ducha miłości. (Tom. a Kemp).* * ♦
Prawdziwie wielkim jest ten, który się czuje 

małym.

ZAPROSZENIE^
Niniejszem mamy zaszczyt zaprosić na nasz

Czwarty Różowy Bal 
urządzony staraniem 

Oddziału św* Kingi,
NUMER XII MACIERZY POLSKIE I,

na dochód nowej szkoły św. Stanisława Kostki, 
który się odbędzie

w środę wieczorem, 30go stycznia ’07,
W S WIELKIEJ ot HALI ot SCHOENHOFENA, 

róg Milwaukee i Ashland Aves.

Z szacunkiem
Stanisława Kozak, Konstancya Różniakowska, i 

Joanna Pilarska, komitetowe.
ORKIESTRA BRACI KIPKOWSKICH
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Po co pisać 50 
albo 100 za­

proszeń?

—i

■K

SŁOWNIK
Jeżyka Polskiego

podług Lindego i innych 
nowszych źródeł

WYPRACOWANY
PRZEZ

E. RYKACZEWSK1EG0.

NA ŚLUB i to w czasie, 
kiedy każda chwilka 
narzeczonych jest za­

jęta przygotowywaniem się 
do tej uroczystości, jeżeli za 
tanie pięniądze można dostać 
drukowanych tyle, ile po­
trzeba, b z pracy i kłopotu? 
Przyjdźcie do drukarni

Dziennika 
Chicagoskiego, 

a pokaż<-my wam rozmaite 
bardzo gustowne gatunki 
papieru na zaproszenia do 
wyboru. Na żądanie reda­
gujemy zaproszenia bezpła­
tnie.

CENA $2.50.
Z przesyłką pocztową 15c extra.

DO NABYCIA W ADMINISTRACYI

DZIENNIKA CHICAGOSKIEGO,
141-143 W. Division St., CHICAGO. ILI.

141-143 W. Division St.
Ofls otwarty co wie- 
czór do godz. Smej.

X
LECZNICA KRAKOWSKA

•?e Milwaukee Ave., Telefon Polk 1OM
Na piętrze.

leczenie: Gorącem powietrzem. Wlbraeva, El* 
ktryką, Maskowaniem, Gimnastyką, Hydronaty^ 
®®S**kyą, Kąp cłami aiołowemi 1 minerafnam^ 

Władysław Krupu, 
Właściciel Za kład W

TERAZ JEST CZAS
NOWY

Brewiarzyk Tercyarski
UŁOŻONY PRZEZO. Xj k

Cena $1 .50. Na przesyłkę 1O<- extra.

Do nabycia w 
administracji Dziennika Chicagoskiego,

Ul-143 W. Divis <mXt- CHICAGO.

do sadzenia drzew przy uli­
cach 1 drzew owocowych na 
lotach które nabywać mo- 
tna na 30 akrach SZKÓŁ­
KI DYNIEWICZA, > >

Nar. Diversey i N. 60th Ave.
Po najlep.«ze szczero - złote 

ślubne obrączki idźcie do jedyne­
go polskiego składu zegarmistrzo­
wskiego na Milwaukee ave.—do 

M. Wojteckiego, 
677 Milwaukee ave.X
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SCHROEDER
465-467 MILWAUKEE AVE

COR CHICAGO AVE
ZE ZLGAKEM WE WIEŻY,

Naukowe
Zbadanie Ocz Darmo.

Dokładne zastósowanie okularów 1 
szkieł do ócz. Oczy bada rię pojedyń- 
czo, wszelką wadę w wzroku usuwa się 
przez odpowiednie szkła przyprowa­
dzając takowy do normalnego stanu. 
Nasze ceny okularów i szkieł na ob- 
stalunek zrobionych są niższe aniżeli 
za gotowe.

Godziny oflsowe: Od godziny 9 ra­
no do 9 wiecz. W Piątki do 7 wlecz. 
W Niedzielę od 10 rano do 1 po poł.
^"Mówimy po polsku."Ol

WYSZŁA Z DRUKU
KSIĄŻECZKA POD TYTUŁEM:

DO UŻYTKU 

MINISTRANTÓW,

zawierający także porządek życia. Książe­
czka ta jest oprawna w czarne płócienne b ir- 
dzo trwałe okładki. Cena egzemplarza 10c. 
Z i mawiającym w większej ilości odstępuje 
się odpowiedni rabat.

DZIENNIKA CN1CAG0SK1E30,
141-143 W. Division St, CHICAGO.

DO NABYCIA W ADMINISTIlACYl

Najlepsze szczero złote ślubne 
obrączki w wielkim wyborze, złote 
i srebrne zegarki, łańcuszki, kolczy­
ki, broszki i t. p. znajdziecie w 
składzie K. Stachowski & Co., 
533 Noble Str., naprzeciwko pleba­
nii św. Trójcy.

Baczność Rodacy!!
Nastąpiła nam chwila, oczekiwa­
na od setek lat przez naszych 

oj: ó v i praoj< ów, na ten

Trzy — Gwiaździsty Gorzki Bitters,
wynaleziony i wypróbowany 
przez naszego rodaka, Józefa 

Wleklińskiego, zwany

Cola, Pepsin, Celery i Tonic Bitters,
dobry na wszelkie dolegliwości.

Pytajcie się waszego salonisty o 
ten Bitters, a nie inny.

J. P.WiBkiińsKl,
4724-4726 Forsyth av. Tel. 333.
UNION FIDELITY BLDG.—

- EAST CHICAGO. IND.

Ruptura w wielu wypadkach mo­
że b\ć wyleczoną, jeżeli 
się zastósuje właściwe 
i dobrze pa-ujące ban­

daże, a ponieważ my wszystko wprost 
sprzedftj my, przeto każdy cierpiący mo­
że sobie nabyć jak 
najlepsze za naj­
niższą cenę. Poje- 
drńcze | a-y po 
65c — podwójne 
po $1.25 i wyżej.—Elastyczne poń­
czochy, akuratnie podług miary i ze 
świeżego materyału, sprzed .jemy taniej, 
niż wielu hai dlarzy, dający wam zleżałe 
i nigdy dobrze nie pasujące towary. — 
Przyszjijcie po najnowszy katalog; otrzy­
macie go darmo. — Przepaski dla 
kobiet, dla zachowania prostej posta­
wy, insiruinenta na wykrzywione nogi,, 
słowem wszystko w zakres ten wchodzą­
ce, możecie nabyć u nas po rzeczywiście 
fabrycznych cenach. — Olis otwarty co­
dziennie aż do godziny 7-mej wieczorem; 
w niedzielę od godz. 9-tej do g: d?.12-tej. 

Fabryka Bandaży Hoitinoera, 
w gmachu z zegarem we wieży.

Róg Milwaukee Av. i Chicago Av,
6-te piętro. Jedzcie elewatorem. 

£37" PRZYNIEŚCIE TO OGŁOSZENIE."^
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Spółka Nakładowa
Wydawnictwa Polskiego

FOTOGRAFIE
ślubne, familijne i od lszej Komunii 
św., piękni trwałe i po cenie bardzo 
przystępne) dostać można jedynie w 
naszym zakładzie,
NICKLAS & CO., 589 Milwaukee Ave.

W tym roku sprowadzono piękne 1 
modne dekoracye i akcesorya, pr«y- 
tem zdolni 1 staranni artyści zadowol- 
nić mogą gust choćby najwybredniej­
szy.

W AMERYCE, NICKLAS & CO, Milwaukee Av
będąc w posiadaniu n jlepiej i podług 
najuowszeg > systemu urządzonej

—DRUKARNI,—
zatrudniając przytem tylko unijnych, wykwalifikowanych praco­
wników, jest w możności wykonywać wszelkie roboty w zakres 
drukarstwa wchodzące po możliwie nizkich cenach, w jak naj­
krótszym czasie.

Szczególniej Towarzystwom Polskim 
zwraca uwagę na poniżej wyszczególnione 
roboty, któremi się zajmuje specyalnie,

ni

DRUKUJĄC

Konstytucye, Cyrkularze, 
Kwity kasowe, Afisze, 
Rachunki (Bill-l.eads, 
Statements), Nagłówki do 
listów (Letter-heads),

i wogóle wszystko co tylko w zakres drukarstwa wchodzi.
Drukarnia nasza jest zaopatrzona w najnowsze czcionki i prasy 

drukarskie, mamy także swoją własną odlewiarnię (Stereotype 
Room), dlatego jesteśmy w stanie wykonywać wszelkie prace w 
zakres drukarski wchodzące szybko, gustownie i tanio.

WSZELKIE ZAMÓWIENIA NA ROBOTY 
NALEŻY PRZESYŁAĆ POD ADRESEM:

THE POLISH PUBLISHING CO.,
141-143 W. Division St CHICAGO, ILL.

Karty adresowe (Bus ness- 
cards), Karty wizyt we, 
Bilety i Programy na bale i 
obchody, Katalogi, Cenniki 
(Price-lists), Koperty 

p

niemało się przyczynia 
elegancki program. U 
sposabia widzów do mi­
łego przyjęcia występu 
amatorów.

RZYNIEŚC1E swoje 
następne programy 
do naszej dr karni. 
Zrobimy je jak naj­
lepiej, dlatego, że 
mamy do ustawienia 
takowych wszelkie 
najnowsze czcionki, 
obwódki, oz doby, 
itp.; a co do szybko­
ści, to przodujemy 
innym drukarniom, 
bo mamy u.i to ulep 
szone i posp.c-z.iie 
prasy.

s
DRUKARNIA

DZIENNIKA CHIZAGOZKIESO.
141-143 W. Division St.

Ofls otwarty co wieczór do godz. 8mej

I
I

W. ZIELEZIŃSK1 & CO.
PIERWSZORZĘDNY ZAKŁAD KRAWIECKI.

Wielai zapas najmodniejszych materyitak krajowych j ik i zagranicznych 
Robota gwarantowali . Fas my najświeższe.

Ceny umiarkowane

720 Milwaukee Ave., przy Noble. CHICAGO

WM. T1MMERB0FF,
Fabr y U n t zt.ip i pa Skład burtow-
Wyborowych ( VIf A 1/ ny 1 p jedyń-VlUAK

1112 N. Kedzie Av., 
CHICAGO, ILLINOIS.


